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I. Wprowadzenie: 

 
 Słowem „duchowieństwo” określa się ogół osób 

związanych z wykonywaniem kultu Bożego, 

posiadających ważne święcenia i odpowiednie 

przygotowanie. Laikat w potocznym rozumieniu 

określany jest jako „wierni świeccy” i oznacza ogół 

świeckich członków Kościoła katolickiego.  

 Wzajemną relację duchowieństwa i laikatu określa 

słowo „wspólnota”. Wynika to z Bożego zamysłu w 

stosunku do człowieka i odpowiada naturalnym 

potrzebom ludzkim. Od momentu stworzenia Bóg nie 

chciał, aby człowiek był sam. Powołując na świat 

pierwszych ludzi, zadbał o to, by stworzyli oni 

wspólnotę dwóch osób. Najmniejszą, a zarazem 

podstawową komórką wspólnotową do dziś są właśnie 

rodziny. Oprócz więzów krwi łączą ich więź 

emocjonalna oraz współodpowiedzialność.  

 Przenosząc te rozważania na grunt Kościoła, można 

powiedzieć, że wspólnota ludzi ochrzczonych zarówno 

wierni świeccy, jak i osoby duchowne przez Chrzest 

zostali włączeni w jeden, święty, powszechny Kościół, 

w którym wyznają wspólną wiarę i mają wspólny cel: 

osiągnięcie wiecznego szczęścia w niebie. Na wzór 

wspólnoty rodzinnej duchowieństwo i laikat powinni 

być dla siebie nawzajem wsparciem i służyć sobie w 

zachowaniu postawy pokory i miłości. Zdecydowanie 

mniej osiągną, prowadząc odrębne życie: 

duchowieństwo bez wiernych świeckich i wierni 

świeccy bez duchowieństwa. 

 
 

II. Rozważanie: 

 
 Istnieje kilka płaszczyzn, na których współpraca 

między duchowieństwem a laikatem jest szczególnie 

widoczna.  

1. „Płaszczyzna sacrum”. W jej ramach wierni 

świeccy starają się o życie w zjednoczeniu z Bogiem 

poprzez systematyczną modlitwę, rozważanie Pisma 

Świętego czy udział w Eucharystii. Każda z tych 

aktywności powinna być wspierana przez osoby 

duchowne, to one bowiem posiadają odpowiednie 

przygotowanie i misję wyjaśniania Bożego słowa. One 

też sprawują Najświętszą Ofiarę i są szafarzami 

pozostałych sakramentów. W wypracowaniu „dobrych 

praktyk modlitewnych” pomóc może właśnie osoba 

duchowna, choć w praktyce duszpasterskiej zdarza się 

spotkać też sytuację odwrotną (osoba świecka jest 

przykładem ufnej i gorliwej modlitwy dla osoby 

duchownej). Ucząc się modlitwy, wierni świeccy 

wchodzą w bliższą relację z osobą duchowną. 

2. „Płaszczyzna dialogu”. Każdy człowiek potrzebuje 

być wysłuchanym, każdy chce czuć się ważnym i 

kochanym, a najprostszym sposobem, by okazać to 

zainteresowanie drugim człowiekiem, jest spędzenie z 

nim czasu na rozmowie. Duchowieństwo ma kutemu 

szczególną okazję, gdy pełni posługę penitencjarza, ale 

też, gdy posługuje w różnych wspólnotach parafialnych. 

Dialog w Kościele jest niezwykle istotny, gdyż bez 

niego dochodzi do nieporozumień i deformacji 

podstawowych prawd wiary. Budowanie wspólnoty 

duchownych i świeckich na podstawie dialogu można 

też przenieść na grunt wizyt duszpasterskich. Dialog a 

nie monolog może okazać się ogniwem scalającym 

wspólnotę Kościoła.  

3. „Płaszczyzna wyrozumiałości”. W ludzką naturę 

wpisany jest grzech, którym często okazują się 

pochopne osądy i obmowa. Nie liczy się wtedy, czy 

sprawa dotyczy osoby świeckiej, czy duchownej. Liczy 

się subiektywna prawda i chęć napiętnowania 

gorszących postaw czy zachowań. Odejście od 

oceniania to niezwykle trudne zadanie zarówno dla 

wiernych świeckich, jak i dla duchowieństwa. Wspólne 

wejście na „płaszczyznę wyrozumiałości” wymaga 

olbrzymiej pokory i sporych wyrzeczeń. Zdecydowanie 

jednak warto podjąć ten trud i nie pozwolić, by sprawy 

ziemskie wprowadziły rozłam między poszczególnymi 

członkami wspólnoty Kościoła. Duchowieństwo od 

zarania dziejów było hierarchiczne, ale w oczach Boga 

zarówno kapłan, jak i osoba świecka są równi sobie i 

nie ma względem nich różnicy. Świeccy czasem 

zapominają o tym, że fakt, iż nie uczestniczą w 

Chrystusowym Kapłaństwie, nie uprawnia ich do 

łamania Bożych przykazań. Budowaniu wspólnoty 

Kościoła nie służy też negatywna ocena 

duchowieństwa, zwłaszcza w kategoriach moralnych. 

Dostrzeżone rozbieżności między zachowaniem 

duchowieństwa a głoszonymi przez nie prawdami mogą 

budzić niepokój, ale nie powinny rzutować na 

zaangażowanie świeckich w życie Kościoła.  

 
III. Wnioski i postulaty pastoralne: 

 
Chrystus powiedział wyraźnie, że ma władzę nad światem 

duchowym i nad światem materialnym – „Dana Mi jest 

wszelka władza w niebie i na ziemi (Mt 28, 16–20). 

Zwykła logika uczy, że najlepiej trzymać z najsilniejszym. 

Jest to bardzo ważne zarówno dla duchowieństwa, jak i 

dla wiernych świeckich. Zadania chrześcijanina to: 

 Systematyczny nawyk modlitwy i słuchanie Słowa. 

Rezygnacja z tych praktyk spowoduje, że zaczniemy 

budować swój własny kościół, niemający nic wspólnego z 

Kościołem, o jakim myślał Chrystus. 
  Sztuka dialogu i umiejętność słuchania drugiego 
człowieka. Niektórzy dialog rozumieją jako czekanie na 
swoją kolejkę, żeby się wypowiedzieć, nie zwracając uwagi 
na to, co mówi mój rozmówca. Taka postawa jest jednak jego 
zaprzeczeniem. 
 Świadomość swojego miejsca i zadań w Kościele. 
Pokazuje nam ją wydarzenie z Dziejów Apostolskich (Dz 

6, 1–2). Domeną duchowieństwa jest bowiem słowo Boże 

i sprawowanie liturgii. Grupa świeckich ukształtowana na 

podstawie zasad zawarte w powyższym rozważaniu jest 

godna pełnego zaufania i można jej powierzać masę 

zadań, które wykona o wiele lepiej niż osoba duchowna. 

Są to na przykład kwestie logistyczne i finansowe. 
 

Króluj nam Chryste! - ks. Roman 


